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Miejsce i czas wydarzeń Świdnik, PRL

Słowa kluczowe Świdnik, PRL, kontakty z podziemiem, praca na roli

 
Łączenie pracy z działalnością podziemną
Ja przeczytałem swoje dokumenty i od tego mojego ujawnienia do [19]84 roku, do
czasu mojego aresztowania jest luka – zaprzestanie mojej działalności albo coś, tak
że SB być może nie ma materiałów, ale ja przecież byłem cały czas aktywny, byłem
przewodniczącym tej Regionalnej Komisji, w związku z tym byłem aktywny. Z tym że
ja przyjąłem taką zasadę, że ponieważ byłem wyrzucony z pracy, nie miałem pracy,
przysiągłem sobie, że komunistów nie będę prosił  o pracę, w związku z tym nie
chodziłem  nigdzie,  bo  wiedziałem,  że  i  tak  mnie  nikt  nie  przyjmie  do  pracy.
Poprosiłem swoją teściową, która mieszka w Zamojskiem, żeby mi tam użyczyła dwa
hektary pola i ja tam sobie sadziłem: tu buraki, tu mak, cebulę i tak jakoś trochę
dorabiałem  parę  groszy.  Oczywiście  otrzymywałem  jakąś  pomoc  ze  Związku,
niewielką, ale się otrzymywało.
Było tak, że ja nieraz byłem tydzień [na wsi], pojechałem, jak to się mówi, w pole,
wracałem, nie wstępując do domu, jechałem na spotkanie. Byłem na spotkaniu, [SB]
nie wiedziało w ogóle tego, myśleli, że mnie nie ma, ja wieczorem, w nocy zjawiałem
się w domu. I wyjeżdżałem za kilka dni, za dwa czy trzy dni, bo tutaj pozałatwiałem,
pospotykałem się, uzgodniliśmy jakieś tam sprawy pewne i znowu wyjeżdżałem, i nie
było mnie. I znowu taka pewnie gdzieś tam była wiadomość, że ja jestem i robię w
polu,  tak  że  oni  mieli  tutaj  utrudnioną ze mną sprawę.  Ale  jak  już  aresztowany
zostałem w lutym [19]84 roku, to pod takim zwykłym pretekstem.
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